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Krajowe Zakłady Konfekcyjne
SKA Z O t R. OOP.

KŚAK0W ulica Szczepańska L. 7, I. p. KRAKÓW
zawiadamiała P. T . Odbiorców, źe oirnymaSy

l i i  l i i i  1 8 1  i i !  f i  g i l  I l i f ! 1 i i i  i iWM
S p r z e d a ł  h b r . b w r . r  i c z ą f c i o d i a .  

W I / . S N E  P R A C C W N I I E . e«>i

Genua. PAT. Obrady Konferencyi ge­
nueńskiej otwarte zostały w obecności przed 
stawicieii prasy, rządu włoskiego i władz 
municypalnych przez włoskiego Prezydenta 
ministrów Factę, który wygłosił przemówie­
nie inauguracyjne.

Po mowie powitalnej prezesa włoskich 
ministrów Facty przemawiał delegat francu­
ski Barthou, poCzem Lloyd Georgc .oświetlił 
cztery punkty umowy w Cannes i wyraził 
oczekiwanie, że przedstawiciele państw na 
tej podstawie przystąpią do wspólnej pracy.

Br. Ishi dał wyraz nadziejom, jakie pokła­
da Japonia w konferencyi.

Belgijski prezydent ministrów Theunis 
Wyraził życzenia Belgii pomyślnego wyniku 
prac konferencyi.

Następnie przemawiał kanclerz niemiecki 
Wirth, którego słuchano z uwagą. Ostatni 
przemawiał Cziczerin. Pizypnmnjał on o- 
świ. drżenie Facty, ie  nie ma tu zwyciężo­
nych i zwycięzców. Przedstawiciele rządu 
rosyjskiego przybyli do Genui, aby praco­
wać w interesie pokoju i odbudowy. Do tego 
konieczną jest współpraca wszystkich naro­
dów. Odbudowa Rosyi jest koniecznym wa­
runkiem odbudowy świata. Rząd rosyjski go­
tów jest otworzyć swe granice dla innych 
narodów. Podziękowawszy rząc owi włoskie­
mu, Cziczerin życzył konierencvi owocnej 

. pracy.
Treść przemówień premiera Facty i min. 

bartnou podajemy na stronie 7.

Nastrój w Genui.
Warszawa. (M, Teł. wł.) Nastrój w Genui 

jest niezmiernie uroczysty. Na plan pierwszy 
wysuwają się indywidualne Isympatye. Bo­
haterem dnia jest Lloyd Georgd', który cie- 
■zy się ogromną popularnością we'Włoszech. 
Rzecz charakterystyczna, że popularność tę 
dzieli angielski mąż stanu z delegatami so­
wieckimi. Francuska delegacya została przy­
jęta chłodno i pozostaje w cieniu.

Inicyatywa w ręka L. George’a.
Warszawa. (M. Tel. wł.) Z Genui donoszą: 

Inicyatywa konterencyi spoczywa bezsprze­
cznie w ręku Lloyd George‘a. Z inWatywy 
angielskiej usunięto od watejgnej konferencyij

aliantów, która odbyła się wczoraj, Polskę i 
małą enteutę. Jedną z koncepcyi Lloyd 
Geotgea jest utworzenie pod skromną na­
zwą komitetu politycznego nowej Rady Naj­
wyższej na konferencyi genueńskiej, do któ­
rej ma,ą być dopuszczone mocarstwa sprzy­
mierzone oraz Niemcy i Moskwa.

Crfflry komlsya.
Getiua. PAT. Konfi rencya wstępna mo­

carstw przewiduje utworzenie czterech ko- 
misyi. Pierwsza z tych komisyi zajmie się 
sprawą praktycznego wprowadzenia w życie 

•uchwały powziętej w Canr.es, dalej sprawę 
utrwalenia pokoju w Europie na ustalonych 
podstawach oraz sprawę warunków dla 
przywrócenia zaufania wzajemnego pomię­
dzy państwami bez uszczerbku dla trakta­
tów. Trzy pozostałe komisye będą miały ści­
ślejszy ze sobą kontakt i będą zajmowały się 
sprawami ekonomicznemi i finansowymi 
ora^ transportu, Delegacya sowiecka, jak się 
zdaje zażąda Zaproszenia Turcyi do wzięcia 
udziału w konferencyi. Podczas dyskusyi 
wstępnej minister Barthou wyjaśnił, że wo­
bec niebecności szefa r~adu delegacya fran­
cuska otrzymała zbyt ścisłe określenia, w 
których 'granicach .^osiada całkowite pełno­
mocnictwo.
Zabiegi deta"a©yi sowieckiej.
Wi rszawa. (M. Tel. wł.) Delegaci sowiec­

cy odbyli wczoraj rano naradę z przedstawi­
cielami Polski, malej enienty i państw bał­
tyckich, chcąc pozyskać te państwa za po­
średników w sprawie uznania sowietów 
przez państwa, biorące udział w konf. w Ge­
nui. Del, Polski powezmą w tej sprawie osta­
teczne swe postanowienia na specyalnej na­
radzie zwołanej w terminie, uzależnionym 
od przebiegu prac konferencyi genueńskiej,
Rosya nie spodziewa się ataku 

ze strory Polski.
Warszawa. (M Tel. wł.) Uważają za rzecz 

charakterystyczną, że w wywiadzie, udzie­
lonym przedstawicielom prasy Cziczerin ata­
kuje Rumunię i Jugosłowię, że organizują 
walkę zbrojną przeciwko Rosyś. Podniósł na 
tomiast z naciskiem, że ze śtronv Polski Ro 

Ś sya nie £podziewra *ię żadnego ataku.

Narady z delegacyą rosyjską.
Genua. PAT. Facta i Schanzer odbyli na­

rady z rosyjską delegacyą w celu zapewnie­
nia sukcesu konferencyi genueńskiej. Delę* 
gacya rosyjska rozwinęła swój plan i wyra­
ziła chęć współpracy z delegatami innych 
państw, aby - zapewnić kcniercncyi pomyśl­
ny wvnik.
Sowiety nie b^dą dopuszczane 

do obrad komisyi.
Genua. (AW) W kołach miarodajnych' są­

dzą. że delegaci ^sowieccy nię będą dopu-: 
szczeni do obrad poszczególnych komisyi z 
wyjątkiem jednej a mianowicie komisyi dla 
spraw rosyjskich. Fakt ten utworzy ponie­
kąd rozdział pomiędzy Europą a Rosyą so­
wiecką. |
Kontcrencya z delegacyą niem.

Wrocław, FAT. Dzisiesze pisma nietueow 
kie donoszą z Genui: Po ukończeniu konfe­
rencyi wstępnej przybyli d j hotelu Eden aą 
powitanie kanclerza Wir tka i dra Rathepattą 
prezydent ministrów Facia i Schanzw, Oik 
byli oni z Wirthen i Rathenauem dłuższą 
rozmowę w sprawie prograpm konferencji 
i utworzenia komisyj prócz przemówień, 
które będą ogłoszone. C?as trwania Lonie- 
jrencyi przewidziany jest na cztery tygodni®* 
W czasie świąt obrady toczy£ się będą d*- 
lej z wyjątkiem święta Wielkiej Nocy, ,

Swawa itpatani Mm w U  .u s a a
Wiedeń. (AW) „Morgan" donosi z Genui,; 

że przyszedł do skutku kompromis niędhcy, 
Lioyd Georgem a delegatami państw neu­
tralnych na mocy którego sprawa reparacji 
ma być poruszaną na konferencyi genueń­
skiej,
Paincare eio konferencyi.
Paryż. PAT. Havas. Prezydent ministrów 

Poincare wystosował do włoskiego prezy­
denta ministrów Facty depeszę, w której po­
nownie wyraża żal że nie może by < poecnjpą 
na konferencyi w Genui.

Pretensye Białorusinów.
Lwów. (A\X; ,) „Hromacki Wiestn%" do­

nosi, że rząd republiki białoruskiej, przeby­
wający obecnie na emigracyi w Kownie, 
zgłosił na konferencyę genueńską memo- 
ryał, w którein broni zaśady niezależności 
narodą białoruskiego oraz domaga się rewi- 
zyi traktatu ryskiego.

Dciiksha złcśMwcśf.
Warszawa. (M. Tel. wL) Z Genu; donoszą: 

Pizy podziale Hoteli dla delegatów popełnio­
no pewną złośliwość. W hotelu Nevoi umie­
szczone razem delegatów Niemiec Polski, 
Bułgaryi i Austryi.

DYWANY SM YRNENSK1E, KAPY, NAFRY- 
CIA NA SOFY, PODUSZKI i t. p. RĘCZNA 
ROBOT A, wyrabia poc,ług wszelkich żądanych 
wzorów we wszystkich lormach i wielkościach 

po niskich cenach *90
berta Wechsbers iM ś W  Im
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„Obce ręce -  a lepkie rece.
-  Kraków, 11 kwietnia.

(TH.) Banki, nic jak tylko banki. Niebo 
ł ziemia i banki. Korupcya, nic jak tylko 
korupcya. Niebo i ziemia i korupcya. A 
przedewszystkiem i nadewszystko: patryo- 
tyzm, nic jak palryotyzm. Niebo i ziemia 
i — patryotyzm.

Oto wynik dwu „emocyjnych" posiedzeń, 
w których na przemian prawica lewicy i le­
wica prawicy przedstawiała publicznie bi­
lans 1— sumienia. Mówił p, Staniszkis o ban­
ku amerykańsko-polskim i Dojlidach i miał 
dużo, bardzo dużo rzeczy zgoła niemiłych 
do opowiadariia. A w niespełna 48 godzin 
później zdołał p. Dr. Bobek zebrać sporo 
materyału o banku towarzystw współdziel - 
czych i znowu miał dużo, bardzo dużo do 
opowiadania rzeczy zgoła niemiłych. Słysza­
no tedy o kupnie olbrzymiego obszaru za 
bezcen, o kupnie, na któiem się „zarobiło" 
coś ze 360 milionów. P. Staniszkis zaczepia 
LŁeu zarobek i określa go jako niepatryoty- 
czny, bo też Dojlidy mogły według trakta­
tu wersalskiego zostać wywłaszczone na 
rzecz państwa polskiego.' Pozatem coś i 
oplata należyiości była nie w porządku, cho- 
ciaż została ex post naprawiona. A główny 
Urząd Ziemski, na którego czele stał p, Kiei- 
mk, niezupełnie był w porządku. Jakoś nad­
zwyczajny pośpiech, nadzwyczajne ułatwia­
nia i inne ,igrzeczności" podejrzane musiały 
zbudzić poważne tefleksye, skoro sam pre- 
U  Głównego Urzędu Ziemskiego nie był 
.febcym owemu przedsiębiorczemu bankowi. 
Prawda, ie  p. Zamorski do ścisłości swego 
tpbrazu zupełnie nie potrzebował doczepić 
dokładnego spisu akcyonaryuszy banku pcl- 
irffe v-ł»merył_*_skiegj. Prawda, że marszałek 
(fejwidoczuief dążył do spłatania figla Pia- 
Rtowcom, kiedy zażądał proprio motu spra- 
srozdanii Najwyższej Kontroli państwa i kie- 
«*y dopuścił do, wygłoszenia tego z pewnością 
nocna icłoślhi ego i ostro zaprawionego ela­
boratu z trybuny sejmowej. Ale te wszystkie 
Kormalnc niewłaściwości nie osłabiają siły 
stwierdzonych w tem sprawozdaniu faktów.

Zartłr tedy potrzeba dla p, Kiemika, aźe- 
bronić. I bronił się nietvle skutecznie, 

fle po -dwokacku. Kzecz jasna, że w tego 
rodzaju adwokackiej obronie nie śmie bra 
kować najsilniejszego argumentu w naszej 
dobie, •— argumentu żydowskiego. Musiał 
tedy nab ć Dojlidy za bezcen, ażeby się one 
nie dostały w — „obce" race, Tym razem 
i ten najsilniejszy argument spalił na pa- 
ńewce.

Po niespełnrf'dwu dobach oskarżał piasto- 
v iec bobek, a bronił prof. Radziszewski, je­
den z tych' mężów „opatrznościowych", któ­
rzy wszystko wiedzą najdokładniej, a prze­
dewszystkiem kapią od endeckiegb patryo- 
tyzmu. Pan Radziszewski mówił jak praw­
dziwy rpzwojowiec *— perfidnie i głupio. 
Bńrdzp> zabawną była naprzykład obrona 
biednego banku towarzystw współdziel- 
czych (kapitał icL, w przecięciu rocznym 
trzydziesto m;1: ono wy przyniósł tylko prze­
szło 136 milionów'’ „czystego" zysku, a to 
tylko i wyłącznie z Handlu walutami obce- 
mi), że przecież i dom, w którym bark się 
mięści przedstawia wartość kapitału. Tak 
mówi profesor ekonomii! Nic też dziwnego, 
że z Paryża wrócił z gołemi rękami, skoro 
tak umie „naukowo" argumentować. Czuł 
p. profesor, że jego aigumentacya nie cLiała. 
Chwycił się tedy najsilniejszego i rzekł: Toć 
to bank patryotyczny, który zwalcza wpływ 
Żydów, jąie dopuszcza, ażeby najlepsze inte­
resy wpadły w — „obce" ręce.

I znowu minęła zaledwie jedna doba. Na 
fiybuni^ sejmowej stał sam p, Wincenty Wi­
tos — oskarżony oskarżyciel. Tym razem 
szło o drzewo. Miga się przed pciyma od 
goiwornych cyfr (łfe#;tmetrów"> Każa* cyfra

przedstawia „uczciwy” zarobek dziesiątek 
i setek milionów. P. Witos bioui różnych 
piastowych przedsiębiorstw drzewnych, któ­
re wszystkie mają rdzennie polskie, tak 
prawdziwie mazurskie czy podhalańskie, ̂ na­
zwy, lab zgoła biorą swoje nazwy od róż­
nych świętości i świętych narodowych. Ka­
pie od rdzennego patryoiyzmu. A tymcza­
sem idzie o najpospolitszą i najbardziej pro­
zaiczną rzecz na świacie, idzie o olbrzymie 
zyski, które dochodzą do zawrotnych cyfr. 
P. Witos bronił swojej sprawy nie po adwo- 
kacku, ani po profesorsku, ale po chłopsku, 
tak wedle prawdziwego starego styłu „Bie- 
dermeyer". I znowu nasuwa się najskute­
czniejszy argument. Jakżeż? To my nie ma­
my robić tych złotych, interesów, a składać 
je — w obce ręce? Dotychczas ,,izrealici“ 
— były premier jest jednak już nieco wygła­
dzony! — mieli handel drze wa w swojem 
ręku, teraz ma go uczciwy chłop. Natural­
nie, że ta zmiana nie usprawiedliwia bynaj­
mniej milionowych zysków kosztem pań­
stwa, ale zawsze stanowi czyn patryoty- 
czny...

Po Witosie mówi nerwowo jego przeciw­
nik Stapiński. I on tu i ówdzie posiłkuje się 
ile możności, nieco dyskretniej wprawdzie, 
ale jeszcze dosyć wyraźnie, „obcemi" ręka­
mi, dowodząc, że Piast dopuszcza do swoich 
złotodajnych interesów nawet — obce ręce.

I tak to idzie ciągle i bezustannie. Istnieją 
ręce, do których się olbrzymie bogactwa 
przylepiają wprost jako zasłużone wynagro­
dzenie za ochronę przed obcemi rękami. O 
jednej drobnostce zapomina się tylko, że 
koszta płaci — państwo. Ono jest poszkodo­
waną stroną. Państwo sowi ple płaci za szla­
chetne wysiłki wszystkich patentowanych 
patryotów. Dla państwa staje się Z każdym 
dniem kosztowniejszem przedsiębiorstwenj

antysemityzm, w którym wszystkie strona* 
ctwa tak szlachetnie współzawodniczą. t 
" Nie wchodzimy w merituni tych wszysf- 

kich skandalicznych spraw ^geszefciarskicH, 
Wszystkie są wstrętne, cuchnące. Nie chce­
my o nich szczegółowo mówić już choćby, 
ze względów estetycznych, a także ze wzglę­
dów — patryotyfcznych. Nie chcielibyśmy,; 
ażeby świat zbyt dużo szczegółów Ł——mi 
z tych brudów, które wskazują na wprost 
niesłychaną zgniliznę w naszej gospodarce; 
1 w calem naszem życiu publicznem. Trudno 
— z trybuny sejmowej prano publicznie, ku 
zgorszeniu wszystkich, co mają troskę o po­
wagę i sławę państwa polskiego, te wszyst-" 
kie brudy i odsłonięto otchłań korupcyi na 
obu stronach. Pokazało się, że łapie kto chce 
i kto może, że się łapie więcej, niż'młode, 
.jeszcze biedne państwo dać może. „Emichią-i 
sez — Vous!" oto haniebne hasło, pod kttH 
rem się zabierają patryoci do budowy pań­
stwa polskiego.

Nie o tem teraz mówimy, chociaż tc, 
wszystko jest niesłychanie bolesnem, a mia­
łoby się formalnie potrzebę cisnąć słowo -4 
grom na tych wszystkich rozwojowców i in­
nych rozbojowców, którzy plądrują bez su­
mienia publiczne dobro. Mówimy tera*; O 
stałym argumencie, który ma zamaskować 
wszystkie szwindle — o owych „obcych" 
rękach. Chcemy tylko raz jasno i dobitnie 
pokazać polskiej opirui publicznej, że anty­
semityzm jest na nasze stosunki zbyt ko* 
sztownym.

A chcielibyśmy opinii publicznej polskiej 
raz zadać prosto i jasno pytanie: Co jest lep­
sze — „obce” ręce, czy „lepkie" ręce? Niech’ 
sumienie społeczne się obudzi i niech pczna, 
dokąd prowadzi gospodarka i zachłanność 
różnych „istinno“-patryotycznych instęlucyi 
finansowych.

Na antysemityzmie robi nie najgorsze ge­
szefty garstka poiityków-aferzystów, pań­
stwo na nim bardzo źle wychodzi.

W

W walce z mcnarchizmem ros. w Polsce.
Warszawa. (M.) Władze bezpieczeństwa w ual- 

izym ciągu bardzo energicznie likwidują spisko­
wą działalność rosyjskich nacyonaljsi.ów na te­
renie Polski. Dziś wydalono z Warszawy 6 wy­
bitnych działaczy monarchistycunych. WsTyscy 
ci należeli do komitetu „nacionalnowo objecinje-

nja“  i prowadzili razem z p. Łubinową pod pła­
szczykiem „Czerwonego Krzyża" oardzo ruchliwą 
akcy, spiskową. Cała prasa monarchistów ro­
syjskich w Polscg pozo&tawała w ścisłym związ­
ku z Berlinem, skąd otrzymywano pieniądze i in­
strukcje.

h  n im  d i. u  kisi
Szykany władz czeskich

Warszawa. (M. Tel. wŁ) Z Rusi PrzykSrpa- 
ckiej nadchodzą alarmujące wiadomości o poło­
żeniu tamtejszej ludności żydowskiej. 120 tysięcy 
ludności żydowskiej trap-'a Czesi ustawicznem 
prześladowaniem i szykanami. Prawo agrarne 
uchwalone przez sejm czeski wykorzystywane 
jest dla odbierania rolni ko m- Ży dom ziemi i od­
dawania jej Kusinom. 70% tan tęjszej ludności 
żydowskiej grozi zupełna zagłada. Władze cze­

skie odebrały 700 Żydom szynkarskie koncesye 
i oddały jó  Czechom, przybyłym z głębi państwa 
celem czechjcacyi krajuj W ostatnich 3 miesią­
cach zabito na Rusi Przy karpackiej 60 Żydów, 
a władze czeski £ nie p ro w  Izą nawet śledztwa. 
Luduość żydowska, ciemiężona -przez wyższych 
1 njżsrych urzędników czeskich żywi Jedynie na­
dzieję, ze interweneya ~ewnętzna polepszy Jęj byt.

■
Nowe środki oszczędnościowe 

min. Michalskiego.
Warszawa. (M. Tel. wł») Dowiaduję się, że w 

celach oszczędnościowych min. skarbu postano­
wił skasować całkowicie departamet administra­
cyjny tegoż ministerstwa. Biura departamentu 
będą przydzielone do departamentu prezydyaine 
gó. P. Grieger, dyrektor skasowanego departa­
mentu, został mianowany dyruttorem Izby skar­
bowej w Krakowie.

interes — kosztem Polski.
Warszawa. (M. Tel. wl.) Donoszą z Rygi ze 

źródeł Wiarygodnych że zboże zakupione przez 
rząd łotewski w Polsce w ilości 10 tys. ton, 
sprzedała Łotwa bolszewikom, biorąc po 1?> funt. 
szterl. za tonę loco Ryga. W ten więc sposób 
zrobił rząd łotewski „złoty interes", pozbawił je­
dnak Polskę znacznego zapasu zboża.

W tojwtew ó t »  wyletuti
Warszawa. (M. Tel. wł.) Zarząd związku miast 

zwrócił się do rad miejskich, by zażądały od sej­
mu poprawek w o-dynacyi wyboi czej i zmniej­
szenia dzielnika wyborczego Jak bowiem zarząd 
związku miast przewiduje, przy ordynacyi wy­
borczej uchwalonej' przez sejmową komisyę, 
wszystkie iniasta polskie w liczbie 611 nie będą 
miały przedstawicielstwa w  sejmie prócz 5 naj­
większych miast.

Uroczystości lubelskie.
Lublin PAT. Dziś rano o godz. 9 przybyli to 

posłowie sejmowi z panem marszałkiem <ejmu 
Trąmpczyńskim na czele. P. Naczelnika państwa 
oraz rząd reprezentoweł minister pracy i opieki 

[ społecznej Darowski. Na dworcu kolejowym po- 
1 witał gości prezes rady miejskiej Turczynowie*. 
1 Następnie goście ndali se do gmachu magistratu, 

gdzie został podpisany akt objęcia władzy Polski 
nad Ziemią Wileńską,
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O w o t n d  praca. —  Kontrakcja przeciwko kadzie Narodowej. -  Rada

żydowskiego życia narodowego. —  Praca wewnątrz państwa.
Wolka dokoła Rady Narodowej nje ustaje.

okazało się w Sejmie, że wytyczne polilyki naro­
dowej są wprost dyktowane przez okoliczności, 
przez stosunek większości Sejmu, prawie wszyst­
kich jego partyj, do żądań żydowskich, że odcie­
nie nie mają znaczenia i że nie zahważa się ich 
prawie, chyba że się je specyalnie podkreśla, że 
jest się zmuszonym postęp<*vać jak.oę jednolity 
klub, gdyż w każdej sprawie dopuszcza się do gło­
su tylko jednego Żyda; okazało się, że jedyną 
platformą jest traktat wersalski, na której sta­
nęła, po pewnym okresie wahań i wątpliwości, 
nawet „SŻlojme Emune Isrnel“ , — lecz wszystko 
to nie pomogło. Parlye starały się wszędzie pod­
kreślić swoją niezałeżBosć, uwidocznić swoją o- 
drębność. Rada Narodowa była znowu zwalczana, 
silniej lub słabiej, w opinii publicznej żydowskiej, 
w7 prasie, na zebraniach i w'obec rządu, który miał 
przez to możność wygrywania różnych partyj 
przeciwko Radzie Narodowej i żądania, aby Żydzi 
pogodzili się między sobą, aby przedstawić jedno 
żądanie, n nie kilka. Rozumie się, że jest to lyiko 
wymówka, gdyż wszyscy żądali realizacyi tra­
ktatu wersalskiego, były tylko różnice zdań w 
sprawach taktycznych i co do sposobu budowania 
życia żydowskiego.

Niemożliwe jest w artykule dziennikarskim 
przedstawić całej trzyletniej działalności Rady 
Narodowej i istniejącego przy niej Klubu Posłów 
Sejmowych. Wkrótce ukaże się szczegółowe spra­
wozdanie ze wszyslkiemi dokumentami, z których 
wynika, że Rada Narodov a

spefnua wltiżt ne ua nją zadanie; 
kierowała ona narodową walką żydostwa polskie­
go i brała udział w  waice żydostwa wszechświa­
towego. Stała sjif ona

-centrem żydowskiego życia 
politycznego, ośrodkiem dcokola którego obi icało 
się całe życie żydowskie w Polsce W Radzje Na­
rodowej zebrał się już ogromnie bogaty maleryał

Pod powyższym tytułem pos. I. Giuntwum za­
mieszcza w  „Najer Hajnt“ następujący artykuł:

Już trzy lata, bo od stycznia 1911) roKu istnieje 
K ^ n c u s w  Żydowska Rada Narodowa, wybrana 
ua tZW. konftrencyi przedwstępnej a, przez cały 
e c u  swego istnienia była ona zwalczaną, ignoro­
wana, przez prawic^ i lewice, jako frakeya, jako 
ayonistyczny pomysł , mający na celu uwiedzenie 
aplnii publicznej. Cd początku była ona 

przedmiotem walki: 
sama już konfereneya, której miano wyLrać 
Tymczasową Żydowską Radę Narodową, była 
bojkotowana i zwalczana przez klerykalną „Szloj- 
me Etaune Israel“ i przez żydowską partyę ludo­
wą, która chciała wtedy uchodzić za partyę rady­
kalną pod względem narodowym i społecznym,
a]e mówiąc już o socyalistacłj, którzy spodziewa­
li się wówczas łada dzień wybuchu rewolucji so- 
cyalnej i nie chcieli ani słyszeć, ani myśleć o 
współpracy z partyami barżuazyjnemi. Pozostał z 
tego czasu ciekawy dokument: protokuły narad 
na których omawiano sprawę zwołania zjazdu ży­
dowskiego, a przedtem l;:mferencyi przedwstępnej 
które miały wyłonić z siebie przedstawicielstwo 
żydostwa polskiego. Przedstawictelslwo to miało 
kierować walką narodową Żydów i brać udział 
w ruchu odrodzeniowym żydostwa wszechświato­
wego, uczestnicząc przedewszystkiem w delega- 
cyach, wysłanych na konferencyę pokojową.

1 ani ortodcAsya, ani też partya ludowa, — so- 
cyalistom ich zasadnicze stanowisko nie pozwa­
lało odnosić się pozytywnie do powyższych ce­
lów, nie zrozumiały znaczenia tych* zadań, nie 
zdały sobie sprawy, że żydostwo polskie zostanie 
zupełnie zlekceważone, jeżeli nie będzie reprezen­
towane między delegacyami żydostwa wszechświa 
towego, jeżeli nie będzie miało przedstawicielstwa 
któreby podniosło szlaudar Rady Narodowej, kie­
rującej narodową walką o prawo j sprawiedli­
wość dla żydostwa polskiego i starali się oni wszel 
łtiemi siłami unicestwić cały plan. Syoniści, rozu­
mie się, uie mogli do tego dopuścić i zwołali kon­
ferencyę przedwstępną, w której uczestniczyło o- 
koło 500 delegatów gmin, grup radnych miejskich, 
związków kulturalnych i zawodowych. Końfcren- 
cya przedwstępna wybrała

Tymczasową Żydowską Radę Narodową,
Juk również delegacyę do Paryża i ustaliła plat- 
foi mę wyborczą dla zbliżających się wyboiów do 
Sejmu oraz zasady żydowskiej polilyki narotiowej 
w Polsce.

Powstała w ten sposób Żydowska Rada Naro­
d z ą  nie została uznana przez parlye przeciwne. 
Wszczęto natychmiast krzyk: fjkcya, przedsię­
biorstwo syonify czne, któro przemalowało swój 
szyld, gdyż stara firma skompromitowała się, 
próbu zamydlenia oczu opinii publicznej. Krzycza- 
uo, złorzeczono, próhowano ignorować i musiano 
zwalczać. Tymczasowa

Żydowska Rada Narodowa praco wula
jednak nie licząc się z krzykami, nie bacząc na 
ignorowanie: delegacya wyjechała do Paryża i 
współpracowała z innemi delegacyami. Doprowa­
dzała ona do traktatu wersalskiego z Polską, w 
którym są zagwarantowane prawa muiejszoścj ży 
dowskiej, przyczyniła się do utworzenia Komite­
tu Delegacyi Żydowskiej w Paryżu. W Polsce na­
tomiast Żydowska Rada Narodowa przystąpiła 
do kampanii wyLorczej, która miała dowieść, jak 
wielką jest siła i wpływ Rady Narodowej wśród 
żydostwa polskiego.

Przy wyborach do Sejmu żydowska Rada Na­
rodowa

przeprowadziła 6 posłów., 
otrzymując przylem około 250,000 ^głosów, pod­
czas gdy ortodoksi otrzymali 90.000 głosów i 
przeprowadzili 2 posłów, a folkiści 00.000 głosów 
i również- 2 posłów. ,,Poalej-syoniści“ otrzymali 
w cńłym kraju około 20.000 głosów. Ręzultat wy­
kazał więc, że Żydowska Rada Narodowa ma za 
sobą znaczną większość Żydów polski cii; jest o- 
ua również najpotężniejszą grupą żydowską w 
Sejmie. Lecz to nie przekonywało przeciwników, 
którzy nadal utrzymywali, że był to tylko przypa­
dek, że Tymczasowa Żydowska Rada Narodowa 
nit może być uznana; w Sejmie znów nie dopuścili 
onj do utworzenia karnego klubu, w którym 
Wszystkie sprawy byłyby rozstrzygane większo­
ścią głosów; Utworzono natomiast wolne zrze­
czenie Wszystkich posłów żydowskich, przyjmują­
ce ćlhwały tylko wówczas, gdy wszystkie ugru 
(Kiwania zgadzają się, łub oświadczają z góry, żc 
poddadzą sic większości, co jednak zdarza się 
bardzo p

0 sprawie żydowskiej w Polsce. A kumjsye, któ­
ra przybyły 4* n i w i  ezłzai zbmMmps zyrzwy, 
żydowskiej, jak komisya Moigzktkzi . SanW c:
1 socyałistyczna, uie miałyby, bez oi ymanego j  
Rady Narouowej materyału, prawdziwego poję­
cia o rzcczywistem położeniu Żydów w Polsce.

Rspła Narodowa, a właściwie jej Klub Posel­
ski, prowadzi systematyczną korespondencję z 
władzami i ż rządem centralnym, który odpowia-* 
da na zapytania i uwagi Rady Nrodowej pozyty­
wnie łub negatywnie. W ważniejszych sprawach 
spornych zwraca się Rada Narodowa z memorya- 
łamfbiub zgłasza interpelacje w Sejmie, lub też 
prowadzi ustne pertraktacye i nieraz już udało 
się tą drogą -przeprowadzić . żąJanie — rozumie 
się nje zasadnicze, lecz mające jednak znaczenie 
prawne dla-setek i tysięcy ludzi. Nie przepuszcza 
się ani jednego bezprawia, ani jednej krzywdy 
wyrządzonej Żydom.

Jak wiadomo, rząd polski prowadził w  ciągu 
roku rokowania z partyami żydowskiemi w spra­
wie rozwiązania kwestyi żydowskiej. Rokowania­
mi temj

kierowała faktycznie Rada Narodowa,
która formułowała żądania, dostarczała potrze­
bnego maierj-ału i  oświadczeń. Rokowania te zo­
stały również przerwane, gdy Rfeda Naród »wą 
uznała, że przynoszą one więcej szkody, niż ko 
rzyśca, tworząc iiuzyę, że lada chwila załatwi sięj 
sprawę żydowską.

Równicl iw życiu wewnętrznem Żydów Rada 
Narodowa odgrywa poważną rolę. Prawda, W 
sprawach wewnętrznych nie uważała ona za mo- 
ż’ iwe wziąć na siebie roli przywódcy, lecz nieraz 
zwracała się do narodu żydowskiego z odezwami, 
w których wzywała do czynów, do walki, do pro­
testów. Starała się wszelkiemj Siłami wpmocnić i 
przyspieszyć proces konsolidacji, który odbj wa 
&ię w życiu żydowskjem w Polsce. Pomogła stwo­
rzyć Radę Radnych Żydowskich, zwołała zjazd 
rzemieślników i ostatnio — naradę pizedstawide- 
li gmin żydowskich w Polsce. Wszystkie te zjazdy 
i narady były zawsze zwalczane przez przeciwne 
parlye, nie dlatego, aby te były pizecjwne ich za­
daniom i celom, lecz poprostu dlatego, że zwoła­
ła ję Żydowska Rada Narodowa, która może się 
przez to wzmocnić.

Przegląd polityczny.
: Mi

'p r a w a  t a is c f t o d R ls h  y r a m ic  P o l s k i ,  i
' (w) Jak wiadomo, minister Skirmunt w | 

czasie swego pobytu w Paryżu konferował , 
z Poincarem w sprawie wschodnich granic j 
Polski a rezultatem tej konfcrencyi było 
złożenie w franc. nrnisterstwie spraw zagr. 
noty Polski w sprawie uznania przez Fran- 
cyę granicy Polski wykreślonej w traktacie 
ryskim. Nadeszła obecnie wiadomość z Pa­
ryża, podaje następujące sżczegóły tej roz­
mowy:

P. Skirmunt przeszedł do sprawy granic 
wschodnich Polski, nawiązując do tąg >, te 
jeden •>. punk lów programu genueńskiego 
powiada, ze wszystkie kraje mają się zobo­
wiązać do ni ena padami" na swych sąsiadów: 
otóż przedtem trzeba jednak załatwić wszę­
dzie sprawy granic, trzeba je wprowadzić 
do prawa międzynarodowego, aby każdy 
kraj wiedział, jaka linia go dzieli od jego 
sąsiadów. Co do Polski, to sprawa jej gra­
nic wschodnich nie jest jeszcze na gruncie 
międzynarodowym uregulowana. Byłoby 
rzeczą nader pożądaną, aby nastąpiło to 
jaknajszybciej.

P. Poincare odparł, że jest również tego 
zdania i, że chwila obecna wydaje mu się 
być odpowiednią.

P, Skirmunt wyjaśnił, że rząd polski — 
powołując się na art. 87 Traktatu Wersal­
skiego, który rezerwuje dla głównych mo­
carstw sprzymierzonych prawo wykreślenia 
wschodnich granic Polski — zamierza zwró­
cić się indywidualnie do wszystkich rządów 
tych mocarstw z prośbą o uznanie maszej 
granicy wschodniej, która w całej swej roz­
ciągłości wykreślona zostanie drogą obopól­
nej zgody w Traktacie" Ryskim,

P. Poincare nódzielił całkowicie ten punkt 
widzenia i o#Wiadczył, że Francya gotowa 
jest zadość uczynić żądaniu Polski. P. °>kir- 
inunt podkreślił wówczas, żo rozumie, iż

uznanie naszej granicy wschodniej fest w  pe- 
wnypi stopniu uzależnione od uregulowania 
sytuacyi Wileńszizyzny i Galicyi wschodniej 
w ranach Państwa polskiego. Qtóż co do 
Wileńszezyzny, to rzecz ta została po dłu­
gich walkach pomyślnie załatwiona w myśl 
liberalnego programu Rządu polskiego, oraz. 
zgadnie z życzeniami mocarstw. Zaś co daj 
Galicyi wschodniej, to rząd polski opraco­
wuje w tej chwili statut tego kraju, który- 
zapewni jaknajszersze prawa niepolskiemu 
odłamowi ludności miejscowej, nie paraża- 
jąc oczywiście na szwank całości Państwa 
polskiego.

P. Poincare wyraził zdanie, ż« merytory­
czne poruszanie sprawy Galicyi wschodnia}, 
jest może przedwczesne; zaś co do Litwy tpj 
Francya użyje całego swego wpływu, aby, 
doprowadzić do normalnych stosunków po­
między Polską a Litwą. Co do sprawy Wi- 
leószczyzny, to Francya uważa ją za zała* 
twioną.

Po wyborach w^Rumimli.
Wybory do parlamentu rumuńskiego prz* 

prowadzone przez liberalny gabinet Jonela 
Bratianu dały przygniatającą więkfizość 
stronnictwu rządowemu. Stronnictwo libe­
rał, słabo reprezentowane w poprzeanłm 
parlamencie, uzyskało dwie trzecie manda­
tów . sejmowych i trzy czwarte do senatu. 
Natomiast stronnictwo ludowe (partidal po- 
porulni) gen.\ Averescu, mające samo więk­
szość w poprzednim parlamencie, zdobytej 
ząledwie kilkanaście mandatów. Inne stron­
nictwa opozycyjne równ5eż poniosły dotkli­
we straty. Zaraniści stracili połowę manda­
tów, tak samo siedmiogrodzkie stronnictwo 
narodowe, narodowi demokraci (stronnictwo; 
Jorgi) połączeni z t. zw. takistami (Take Jo- 
rescu) uzyskali rajem niespełna 10 manda­
tów, socyoliści tylko jeden maifdat z Czer- 

niowiec, chociaż w poprzednim parlamencie.



E O Vf i  D £  !  B 8  H t I JL Nr. 100 '

ptanowił poważną liczebnie partyę; nako- 
piec konserwatyści Margilomana i komuni­
ści nie uzyskali ani jednego mandatu. — 
Z mniejszości narodowych będą reprezento­
wani w parlamencie tylko Niemcy (8 man­
datów) i Żydzi narodowcy (2 mandaty). Man­
daty te uzyskali przy poparciu rządu, który 
zawarł z nimi pakt wyborczy. Inne mniejszo­
ści narodowe, jak Węgrzy w Siedmiogrodzie, 
liczący tam blizko milion ludności i Rusini 
na Bukowinie nie będą miały swoich repre­
zentantów w parlamencie.

Opozycya zarzuca rządowi presye i nadu­
życia wyborcze i zastanawia się jakie sta­
nowisko zająć wobec nowo-obranego parla­

mentu. Dwa najsilniejsze stronnictwa Zara- 
niści i narodowcy siedmiogrodzcy, postano­
wiły zbojkotować parlament, jako niepraw­
nie wybrany i żądać przeprowadzenia po­
nownych wyborów pod egidą neutralnego 
rządu. W tym leż sensie wysiali adres do 
króla. Zdaje się, że i inne stronnictwa przy­
łączą się do tego kroku, W stronnictwie 
rządowem -zaś widoczna jest pewna-skłon­
ność do poczynienia pewnych ustępstw opo- 
zycyi, a w szczególności unieważnienia wy­
borów w pewnych okręgach,- na których 
opozycyi najbardziej zależy. Czy odniesie 
to jaki skutek, jest zdaje się wątpliwem.

Z e  s ^ r s  w 'S y n o w s k ic h .
Pogrom Żydów* w Kijowie.

Eiszyuiew. (ŻBK.). Wedle doniesienia tutejsze­
go „Jida“ miał miejsce w Kijowie dnia 10 lutego 
pogrom Żydów, w  czasie którego zginęło 7 Żydów 
a 4 zostało ranionych. Lad przywróciło wojsko. 
Rząd charkowski wysłał do Kijo\aa komisyę 
śledczą.

Zyd. ofiary pogromów a konffereneya 
genueńska.

Moskwa- (ŻBK.). W związku z otwarciem konfe­
rencji w Genui wystosowały sekeye żydowskie 
odezwę do rodzin żydowskich, które ucierpiały w 
czasie pogromów, z prośbą o nadsyłanie szczegó­
łowych informmryi o stratach poniesionych przez 
ludność żydowską wskutek pogromów. Maleryaly 
teina delegacya rosyjska przedłożyć konferencji 
i  domagać się odpowiednich odszkodowań.

Zgromadzenie syóńskie w Rzymie.
Rzym. (ŻBK.). Z okazyi pobytu dra Weizmnnna 

odbyło się tutaj w Cołlegio Romano, największej 
sali w Rzymie, syońskie zgromadzenie pod prze­
wodnictwem deputowanego Di Cesaro. Obecnych 
było też-wielu posłów i senatorów. Dr. Weizmann 
wygłosił obszernie przemówienie, przerywane 
wielokrotnie burzliwymi oklaskami. Zgromadze­
nie odniosło nadspodziewany sukces.

Spoczynek niedzieiny na Łotwie.
Ryga. (ŻBK.). Konstytuanta łotewska odrzuciła 

W trzecim czytaniu projekt ustawy o uregulowa­
niu czasu pracy wniosek posłów żydowskich, by 
kupcom żydowskim, którzy nie pracują w sobotę, 
wolno było otwierać sklepy w niedzielę.

NUMER ŚWIĄTECZNY 
„NOWEGO DZIENNIKA"

W I Ę K S Z Y  D Z I A Ł
N S E R A T C W Y

który ufcaże się 13 kwietnia b. r. 
w objętości lóstron  i podwójnym 
nakładzie zawierać będzie także 

Zamówienia inseratowe przyjm uje od etnia dzisiejszego Administra­
c ja  Nowego Dziennica w Krakowie, ulica Orzeszkowej L. 7.

Z teatru im. J. Słowackiego.
,,Djabeł j kartznuirka" komedya w 3 akiach Ste­

fana Krzywośafewskiego, reżyserował p, Maryan 
' Jednowski.

Z.„Djabła i karczroarki“ wieje mroźna dyalekty- 
fca i niemały trud twórczy. Cała komedya opiera 
się na zwodniczej podstawie przypadkowości, jak- | 
kołwiek nawet w komedyi realisiyczr.o-fantastycz- ; 
nej, skonstruowanej ściśle wedle starych wzo- ) 
rów, wymaganem jest uzasadnienie wszystkich 
perypetyi akcyi. v

Pozatem nie powiedział Krzywoszewski njc n o ­
wego w1 swej sziuce, napisanej przed wojną.

Ażeby kruszyć cnotę kobiety nie potrzeba zai­
ste aż dyabła o tak wykwintnych manierach, a 
już na pewno nie Krzywoszewski pierwszy stwjer- 

, dził, że najłatwiej kobietę ciągnąć do piekła za- 
pomoćą złotej nitki pochlebstw. Dość banalnym 

'* jest również koncept, że kobieta pragnie być zdo­
bytą, a z chwilą, gdy się przekonywa o słabości 
mężczyząy, pogrążonego w miłosnem upojeniu, 
zmniejsza się jej emocyonalna żądza wrażeń i za­
czyna myśleć ó swej cnocie...

Samą myśl komedyi, że miłość jest tak ws^ch- 
ogarniającą tfotęgą^ że nie oszczędza nawet dya­
bła, rozslrząsauo już zapewne tysiąc razy. Sła­
bość koncepcyi możnaby przebaczyć Krzywoszew- 
akiemu, gdyby tylko przeprowadzenie akcyi stało 
na wyżynie artystycznej. W tym punkcie jednak 
najwięcej zachodzi wątpliwości.

Piękna karczmarka wchodzi w związek mał­
żeński z pierwszorzędnym fryzyerem Bonifacym. 
Rada nadzorcza dy&błów uchwaliła na tajnem po­

siedzeniu zdobyć duszę cnotliwej karozmarki i w 
tym celu deleguje czarującego djahlika Rożniku.

Cała czereda cżartów wchodzi między gości we­
selnych.

Ileż/ ekspresji i siły dramatycznej wydobył z 
podobnego pomysłu Hirschbejn w „Pustej karcz­
mie1', a jak mało sytuacyę tę wyzyskał Krzywo­
szewski?

Owói kuszącej djąbliczce Pamfili ondoluje pan 
młody włosy, a oboje tak szybko przychylają się 
ku sobie w gorącem pożądaniu, że to krew burzy 
w żyła cli karczmarki.

To jest zalążek całej komedyi. U Krzywoszew- 
skiego wolnoby się spodziewać więcej zręczno­
ści. Nawet najgłupszy fryzyer, w dodatku zako­
chany w swej dopieroco poślubionej żonie, nie jest 
tak glugim, by wobec wszystkich zgromadzo­
nych gości weselnych prowokująco miłośnie za­
chowywał się wobec klientki, choćby to nawet 
była dyabliczka.

W komedyi Krzywoszewskiego palił cudowny 
dyabełek w przebraniu hrabiego kadzidło karcz- 
marcc. Naturalnie osiągnął zwycięstwo./Nagle, ni 
stąd ni zowąd wlał Kuternoga napój miłosny do 
napoju Różiiika. Od tej chwili zimne wyracho­
wanie Różnika zamieniło się w istotną miłość, 
wskutek czego piekło slraciło duszę Katarzyny, 
yracającej do swojego męża.

Na tle' tej dość anemicznej akcyi występują 
ludzie, którzy się przekształcają z szybkością bły­
skawicy, zaś 'czcigodne groncł wpływa na akcyę 
kiedy, gdzie i w  jaki sposób tylko chce. Dlatego 
też kilka scen było zupełnie zbędnych (pierwsza 
scena, scena z Pamfilą w drugim akcie, bardzo 
niewybredne zakończenie, gdy goście życzą przed

KRONIKA.
Kraków, 11 kwietni*.

W sprawie wywozu artykułów żywaodcŁ
Województwo krakowskie, jak to na Innem 

miejscu podajemy, ogłasza na podstawie 'larwwijj 
Rady Ministrów z dnia 30 marca .br., że Wy WO* 
poza granice Państwa zboża i jego pructwoióW4 
i/yilia, świni mięsa świeżego i jego przetwOftÓW. 
tłuszczów zwierzęcych, jaj, mleka i jego przetUHOr 
i ów jest wzbroniony z wyjątkiem transpOCTO*E 
zaopatrzonych zezwoleniami na wywóz, wyatA- 
wiouemi najpóźniej 30 marca br. Przekraczający, 
ten zakaz liędą karani w drodze karno-sądow*Jg 
przyezem towar może uledz konfiskacie. Zakaz ni­
niejszy obowiązuje natychmiast.

Zakaz wywozu żywności z Polski — jak wyni­
ka z powyższego komunikatu województwa — 
nie obejmuje towarów7, na których wywóa otrzy­
mali przedsiębiorcy pozwolenie ido 30 marca. Na 
te zezwolenia mogą być wywiezione za granicę 
całe masy towarów, a najlepszym dowodem na 
to jest fakt, że rirma „Latawiec", która otrzy 
mała jeszcze 25 marca zezwolenie na wywóz 3U0Q 
sztuk świń za granicę, będzie mogła je bez prze­
szkody wywieźć. M

Również, jak się dowiadujemy, ministerstwa 
handlu/sezwolilo mimo powyższego zakazu w tym 
miesiącu, kiedy zapotrzebowanie jaj jest naj­
większe z powodu świąt, da wywóz 100 wagonów 
jaj do Szwajcaryi i Anglii. Niewątpliwie ten fakt 
wpłynął na podrożenie jaj.

Wyjazd robotników rolnych 
c o  Francy!.

Jak dowiadujemy się z urzędu pośrednictwa 
pracy, przed kilku dniami odszedł z Krakowa 
transport robotników rolnych, złożony ze 111 osób 
do Poznania, skąd następnie cały transport skie­
rowany będzie do Francyi.

— Lcgfltizaeya Stowarzyszenia „Mcrkaz Hacei- 
rim" w; Krakowie. Województwo krakowskie re­
skryptem z dnia 15 marca 1922 I. 3272. 3 pr, ze­
zwoliło na zawiązanie Stowarzyszenia „Merkaz 
Haceirim" (Zrzeszenie młodzieży) w Krakowie. 
Celem Stowarzyszenia jest krzewienie oświaty 
i wiedzy wśród ludu żydowskiego. (§ 2).

Do osiągnięcia tego celu zmierza Stowarzysze­
nie:

a) przez utrzymanie czytelni i biblioteki,
b) przez urządzanie kursów oświatowych W 

dziedzinie wiedzy ogólnej, polskiej i żydowskiej, 
w szczególności historyi, literatury żydowskiej 
oraz języka hebrajskiego,

c) przez urządzanie odczytów publicznych, po­
gadanek oraz wieczorków7 i zebrań towarzyskich,

d) przez zakładanie chórów, przedstawień ama­
torskich rozwijanie sportu, urządzanie Wycie­
czek. (§ 3.).

— Posiedzeniu Rady m. Kf^Mo>v«  odbędzie się 
dziś we wiórek o godż. 5 popołudniu.

kilku godzinami poślubionej parze szczęścia, po­
myślności i dużo- da obitych dzieci, zaś młoda pa­
ra wchodzi do sypialni, z której po chwili uka­
zuje sję w  negliżu itd.).

Wesołość Krzywo/szewskiego jest dość tluiiej 
proweniencyi, dowcipy bez pikanłeryi w  rodzaju 
takich: ,„Nie ma pani wyrzutów". Karczmarka ba 
da twarz, a wtedy dyabeł dopowiada zdanie „w y­
rzutów sumienia?".

Mimo to, nie można negować, że Krzywoszew­
ski zna scenę nawskróś i umie wynaleźć sytua- 
cye, które w danej chwili silnie działają na pu­
bliczność. Sytuacyę żywe, pełne rozmachu miesz­
czą się w pierwszym akcie, który bardzo umie­
jętnie wyreżyserował p. Jednowski komedya szła 
gładko. Wszyscy grali poprawnie^

P. Żmijewska była natnralną, powabną i  uja­
wniała bujny temperament Nie jest oczywiście 
winą p. Żmijewskiej, że raz musiała mówić zbyt 
prostacko, innym razem padały z jej ust komuna­
ły, z którymi karczmarce wcale nie było óo twa­
rzy.

Zręcznie uplastycznił zarozumiałego i pewnego 
siebie fryzyer a p. Krasnowiecki.

P. Szymański grał dobrze tam, gdzie nie trzeba 
było żywości i ,tnpetu, jak w drugim akcie, gdy 
wyrzuca Wojciecha. Tym Wojciechem był p. 
Szymborski, który sylwetkę tę kreował w calem 
tego słowa znaczeniu znakomicie. P. Miarczyń- 
ski, którego miałem sposobność tyle razy wyró­
żniać, stworzył Kuternogę gdzieniegdzie z jaskra­
wą groteskowoścją. Na wyróżnienie zasługują pyt 
Modzelewskie, Działosz, Klońska i Kustowski.

LW. FaUak.
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— Posiedzenie Rady wyznaniowej gminy kra­
kowskiej odbyło się w ubiegłą niedzielę popołu- 
khiiu. Na posiedzeniu tera zakończoną została ge­
neralna dyskusya budżetowa. Szczegółowe spra­
wozdanie z obrad, które obfitowały w szereg cie­
kowych momentów, odkładamy 7. braku miejsca 
lk> następnego numeru.

— W Bpraw,io bezpłatnych mac. Na skutek na- 
ksej notatki o niewłaściwym sposobie udzielania 
psygnat na bezpłatne mace osobom ubogim przez 
lotejszy kabał, otrzymujemy od przewodniczące­
go kotnisyi pasclialnej p. radcy Pinkusa Laudaua 
wyjaśtdenie, z którego wynika, że żądanie wy­
każą meldunkowego od peteutóy£_ jest jedynym 
aposobem stwierdzenia ilości głów w ich rodzi­
n ie Komisy a w wielu wypadkach — zanim żą­
dała tych meldunków — była okłamywaną i da­
wała asy gnaty na więcej osób, aniżeli petenci 
mają członków' rodziny, co działo się oczywiście 
u u&Jczerbkiem dla dalszych petentów i dla gmi­
ny. W ubiegłych latach do tego celu służyły karty 
chlebowe, wydawane przez magistrat, których 
Obecnie już niema.

— Rzeczy znalezione w mjesiąch wrześniu, pa­
ździerniku, listopadzie i grudniu 1921 r., tudzież 
W styczniu, lutym i marcu 1922 r. mogą prawo­
wici właściciele odebrać w biurze Wydziału Vb 
Magistratu (oficyny II p., nr. drzwi 27) w godzi- 
uacn urzędowych miedzy 12 a 1 w południe co­
dziennie z wyjątkiem świąl i niedziel. W razie 
przeciwnym przedmoly te wydane będą znalaz­
com, a po upływie trzech lal przejdą na ich wy­
łączną własność lub też sprzeda się je w drodze 
licytacyi, przyczem nadmienia się, że przedmioty 
ulegające łatwo zniszczeniu, jak np. części odzie­
ży, zostaną sprzedane w drodze licytacyi w trzy 
miesiące po ogłoszeniu.

— Strejk chórzystów operetki miejskiej wy­
buchł w  ubiegłą niedzielę popołudniu z powodu 
nieprzyjęcia przez dyrekcyę żądania 50-proce-nto- 
wrej podwyżki płac. Wskutek tego w przedstawie­
niu operetki „Amor w śniegu' wystąpili zamiast 
chóru soliści operetki. W dniu wczorajszym strejk 
został zażegnany: chórzyści wrócili do pracy,
uzyskawszy zabezpieczenie takiej pouwyż®, jaką 
otrzymają artyści operetki.

 o- o -----------
— Obwieszczenie w, sprawie wywozu artykułów 

Żywności. Na podstawie uchwały Bady ministrów 
z 30 marca br. województwo ogiąsza, że wywóz 
koleją łub kołowo, wyprowadzenie lub wynosze­
nie poza granice Państwa zboża i jego przetwo­
rów, bydła, świń, mięsa świeżego i jego prze­
tworów, tłuszczów zwierzęcych, jaj, mleka i jego 
przetworów jest wzbroniony.

Zakaz ten nie dotyczy transportów, zaopatrzo­
nych pozwoleniami na wywóz, wysiawionemj naj­
później 30 marca br., oraz przesyłek Iransilowych 
pochodzących z Rumunii, wreszcie transportów 
do Górnego Śląska, jesJi przeznaczenie to jest wy­
raźnie w odnośnem pozwoleniu wywozowem uwi- 
dcmiiohem.

Dopuszczona do wywozu jest tylko reszta wy­
wozowego kontyngentu jaj, udzielonego na mie­
siąc kwiecień br.

Przekraczający teu zakaz będą karani w drodze 
karno-sądowej na podstawię art. 25 ustawy o 

' zwalczaniu lichwy z 2 Iipca 1920, Dz. u. p. Nr. 07 
poz. 449, przyozem towar może uledz konfiskacie.

Obwieszczenie to obowiązuje natychmiast.
Wojewoda:

Gałecki.
 o----------

KRONIKA POLICYJNA.
Mila służąca i jej brat. P. Tadeusz Leszczyń­

ski, inżynier, zamieszkały przy ul. Szlak 1 4, do­
niósł do policyi, że z nieza-mkniętego mieszkaniu 
kradziono mu systematycznie od dłuższego czasu 
różne rzeczy, jak maleryały, bieliznę, obuwie, wi­
ktuały i pieniądze, przez co poniósł szkodę na 
300.000 mk. Jako podejrzaną o dokonanie tych 
kradzieży aresztowano służącą jjmsZkodo wanego, 
Ewę Dudzikównę (lat 23), rodem z Męciny pow. 
Limanowa. Dudzikówna w toku dochodzeń przy­
znała się do popełnienia wspomnianych kradzieży 
i zeznała, że skradzione rzeczy dawała swemu 
przyrodnemu bratu Józefowi Wójcikowi (lat 22), 
Aresztowany Wójcik zeznał, że rzeczy te sprze­
dawał na targu tandetnym. Pewną ich cześć zdo­
łano odebrać od aresztowanych i zwrócić poszko­
dowanemu.

— o----------t
— Wybuch naboju. Wczoraj zawezwano pogo­

towie ratunkowe na ul. Rękawka na Podgórzu, 
gdzie 11-letni Roman Groszek, uczeń, został cięż­
ko poraniony wskutek wybuchu naboju, koło któ­
rego nieostrożnie manipulował. Odłamki naboju 
oderwały chłopcu 3 palce u lewej ręki oraz do­
tkliwie go pokaleczyły na twarzy i piersiach. 
Nieszczęśliwego chłopca przewieziono na oddział 
chirurgiczny szpitala św. Laearza.

Wisła— Pogoń (4:2).
Na otwarcie boiska zaprosiła Wisła sym­

patyczną Pogoń lwowską. Klub ten, który 
może się poszczycić najlepszym materyałem 
lckko-atletycznym w ludziach i zaangażo­
wał ponadto międzynarodowca Fischera z 
Wiednia na, trenera — swoim pierwszym 
występem w tym sezonie nie dopisał. Tiudnc 
dociec przyczyn tak pokaźnej klęski mimo 
niekompletnego składu Wisły (bez Cepur- 
skiego, Bujaka, Danza, Rejmana), to w grun­
cie rzeczy znać było u gości trening i zgra­
nie, nie mówiąc- o indywidualnych zdolno­
ściach poszczególnych graczy, jak Kuchara, 
Bacza, Słoneckiego. Da się to chyba wy- 
tłómaczyć ofiarną do ostatnich granic grą 
Wisły, która chciała godnie uświetnić otwar­
cie boiska.

Samo boisko, jakkolwiek jeszcze nie wy­
kończone, będzie największe i najładniejsze 
w Poloce. P. Z. P. N. powinien to wziąść pod 
uwagę przy urządzaniu zawodów między- 
krajowych w pierwszym rzędzie Węgry— 
Polska.

Sama gra obfitowała w cały szereg cie­
kawych momentów i obustronnie niebezpie­
cznych sytuacyi, wyjaśnianych przez obu, 
wyśmienicie dysponowanych bramkarzy. 
Szubert przypominał swe najlepsze chwile 
dawniejszych lat. Dobry był Adamek „wi­
nowajca" dwóch bramek i Szpurna. — Sę- 

l dźiował dobrze p. Fischer.
CraS-icwia—iusFRfl (l&iGS&ko) (3:01.

Cracovia bez Kotapki, Sturm z Borskim 
ii z rezerwy. Chaotyczna i bezcelowa ko­
panina Cracovii wskazuje albo na przepo­
wiadany przez nas upadek formy, albo na 
nieodzowność Kotapki w napadzie. Do pau­
zy Sturm ma przewagę, publiczność zaczyna 
się niecierpliwić. Cikowsld na łączniku zu- 
; ełnie zawodzi, Kogut strzela bez przerwy, 
::lc zawsze o kilka metrów za wysoko, Ka­
łuża skacze koło piłki jak kot koło fjiiyszy — 
wszystko bez efektu i pożytku.

Po pauzie byłoby może nadal tak szło, 
gdyby nie zmiana stanowiska Cikowskiego 
zc Styczniem, który jedyny lego dnia pra­
cował celowo i rzetelnie. Tym razem publi­
czność nie oklaskiwała nawet „mistrza” —
MT7«BBBSja=MBpwar'rr“i ^jmŝ rgaaBawgaaćgagrie

Z  B g r a i u .
'Krosno. Walka o Kahal. W czasie przewrotu 

politycznego w roku 1918, ludność żydowska w 
Krośnje zebrała się w bożnicy i wybrała samorzu- 
tnie nową Radę wyznaniową.

Do Rady tej weszło także kilku narodowych 
Żydów 1 kilku z- miejscowej inteligencyi. Narodo­
wi członkowie kahalu wraz z inlełigencyą postę­
pową, chcieli się zabrać do uporządkowania stosun 
ków kahalnycb a przedewszyslkiem, do przygoto­
wania uchwały co do reformy wyborczej. Tu się 
jednak okazało zaraz, że z kahalnikami nie mo­
żna pożytecznie pracować. Narodowi członkowie 

I Rady wraz z inteligencyą, wycofali się i wnieśli 
rezygnacyę. — W miejsce ustępujących powołano 
zastępców również na wspomnianeni zgromadze­
niu wybranych. W ten to sposób, został kahał u- 
czyszczony z żywiołów inteligentnych i demo­
kratycznych a zostali iylko lam znani macherzy 
kabalni, którym nie o dobro ogółu żyd. lecz tylko
0 interes własny i ambjcyę chodziło. Gdy po błp. 
Chaimie Dymie, człowieku owianym duchem demo­
kratycznym do władzy dorwał się p. Izak Sljefel, 
człowiek bez wszelkiego zrozumienia interesów
1 spraw publicznych, dorobkiewicz, który uważa 
kabał za środek do wywyższenia swojej osoby, 
sytuacya jeszcze bardz-iej się pogorszyła. Pan ten 
aczkolwiek na cele publiczne nigdy nic nic daje, 
zaczął nakładać na ludność tut. — nie uzyskawszy 
zezwolenia władz katnipeilentnych — ogromne 
ciężary w postaci ho*endalnych opłat od pogrze­
bów i izezi rytualnej, która to ostatnia opłata 
spowodowała kolosalną drożyznę mięsa. Widząc, 
że i jego ludzie zaczynają się burzyć na tego ro­
dzaju gospodarkę, chwycił się p. „Prezes” dra­
końskiego środka wykluczając z Rady tych człon­
ków, którzy nie sali mu we wszystkiem na rękę 
tak, że z całej Rad;, która początkowo liczyła 18

wyraz widocznej niełaski. Sędziował jak 
zwykle z największą flegmą p. Ziemiański.

Wisia -•Jutrzenka (5:0).
Wisła stanęła do zawodów z większą po­

łową graczy, przemęczonych z dnia poprze­
dniego, Zawiódł zupełnie Kowalski I, który 
ledwo mógł się poruszać po boisku, Śliwa 
również nie miał swej zwyczajnej niestru­
dzonej ruchliwości Natomiast dobrze grał 
I^ejman i Dane (coraz rzadszy u nich objaw).

Jutrzenka naogół grała nieźle, kilkakro­
tnie przeprowadziła bardzo ładne ataki, któ­
re paraliżował znakomity Wiśniewski. Ho- 
rendalny wynik niezasłużony. Należy pod­
kreślić ostentacyjne, niesportowe zachowa­
nie się graczy i zwolenników Cracovii na 
trybunach, między innemi recenzentów roz­
maitych Kuryerków, którym niezrozupiiałą 
przykrość sprawiała — piękna gra Wisły.

P. Dr Leser wykonał swój debiut sędziów- • 
fiki z całą sumiennością, przypuszczamy, że 
kolegium sędziów korzystać będzie częściej 
z jego sportowo-sędziowskiej umiejętności.

Wyniki zagraniczne:
(Telegram własny ,,Nowego Dziennika").

Wiedcń. Hakoah—Rapid 3:1 (1:1). 25.000 widaów 
przyglądało się tym rozstrzygającym zawodom, 
drugie tyle odeszło z braku pomieszczenia. Ha­
koah grała jak nigdy dotychczas, bez ustanku 
przewaga po ich stronie; telegram kończy się sło­
wami: „Hakoah hat alles vom SpielA Zdobyciem 
dwóch punktów przesuwa się Hakoah na pier­
wsze miejsce w tabeli mistrzostw. Naturalni# 
należy wziąść pod uwagę, że ma o 2 matche wię­
cej od Sportklubu. ltudolfsnugeł- -Sirremering 2:0 
(8*0). Amateure—Wacker 4:0 (2:0. Ostmark—ł ’,
A. C. 2:2 (1-2).

Klasa B. W. A. C.—Gerstliof 2:1. Sk>van -Spjg( 
freunde 6:0, Kriketer- -Rcnnweg 0-0, Blue Stał^-r 
Red Star 0:0, Bewegungsspieter—Simer. Spita ją ,  
Germania—Donaustadt 3.0.

Opawa. Alemaiia (Berlin)—Deutsches-Sportrer. 
Trop pa u 4:1.

Praga. DFC.—Leipzjger Bewegungsspieler 3:1 
(2:0. Siavia—Sportklub (Wiedeń) 2:0 (00. Sparta 
—Meteor Vinohrady 3:1 (0:0.

Węgry (Budapeszt). MTK.—Vasas 5:1, FTCb- 
Tórókves 0:0.

Niemcy. Berlin. BBC. (Brandenburg)—Yor» 
warts 0:1. Nord Noid West—Bawarja 1KX

Lipsk. Spr. Leipzig—Cheauiitzer F. K. 5:0.
Drezno. F. K. Dresden—Concordia 3:2, Bran­

denburg— Leipziger F. K. 3:1.
CS—lii .TT iT im awwCTjTj glTTu"

zostało zaledwie 10 manekinów oddanych p. Stie- 
flowi przy pomocy których p. „prezes” rządzi jak 
mu się podoba.

Zapytany, dlaczego nie rozpisuje wyborów od­
powiada p. Stiefel, że władza na to nie pozwala.

Takiego stanu rzeczy ludność żyd. znieść nie 
mogła i wystosowała protest do Starostwa doma­
gając się usunięcia tej rady i rozpisania wybo­
rów.

Dla my, iż p. Starosta uczyni to co jest życze­
niem całej tut. ludności żyd. tj. rozwiąże samo­
zwańczą „Radę“ i zamianuje bezstronnego czło­
wieka komisarzem rządowym, w celu bezzwłocz­
nego .rozpisania wyborów.

---------OO——r—
Zjazd lokatorski. Doroczny sprawozdawczy 

zjazd zrzeszeń lokatorskich z różnych dzielnic 
Rzeczypospolitej Polskiej odbędzie się w 'Warsza­
wie d. 7 i 8 maja br.

Strejk w „Naszym Kuryerz®". Cnegdaj wybuchł
strejk pracowników redakęyi i administracyi war­
szawskiego „Naszego Kury er a“. Przyczyna strej- 
ku są żądania ekonomiczne.

Strejki rolne w Wielkopolsce. W Poznaniu
toczą się rokowania w sprawie kontraktów rol­
nych, jak dotychczas bez pozytywnego rezultatu.
W powiatach krotoszyńskim,-- inowrocławskim, 
kościańskim, średzkjm i ostrowskim wybuchły 
strejki rolne, spowodowane nieporozunjieniem 
miejscowem na tle wydalenia robotników.

Niemiecki uniwersytet ludowy w Galicyi. „Szko­
ła” lwowska donosi, że w kolonii Dornfeld obok 
Lwowa istnieje wiejski uniwersytet ludowy dla 
niemieckich dziewcząt *od lat 12 w górę. Uniwer­
sytet mu charakter internatu na wzór duński, ^  ✓
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Zteatili, HleratgTyy,sztuki.
Z opery.

„ŻydóWiku11 opera w .‘i .iklycii Ha1VvV:eg«>. (Dy­
rygent: p. Eichstaedl'.

W tytułowej roli /.nów się wybiła p. Jawo­
rzyńska na naczelne miejsce. Artystka *la posiada 
cenny <iar niennrzucania sic swa doskonalą zre­
sztą sztuką oraz subtelnego ujęcia i podania dra­
matycznej i muzycznej treści przy znacznym tem­
peramencie i widoc/nem, żywem przejęciu się 
kreowaną postacią. Rzadko wyslepującca p. Ban- 
drawska • OsmecUn wirtuozowsko opanowała 
swym pięknie wyszkolonym sopranem partyę 
księżny. P. Mann święcił tryumly w dobrze poję­
tej roli Eleazara i to nietylko tam, {JUzie mógł 
swobodnie używać wielkiego swtgo tenoru, ale 
i w' spokojnych lirycznych miejscach, między in- 
nemi także w s%nnoj aryi IV. aktu, chwalebnie 
ulemprrowanej. Zupełnie zrównoważonym kar­
dynałem był p. Horner, którego piękny bas nie 
\rlnł w lej rolj wiele sposobności do rozwinięcia 
lej siły i skali, jukicmi poszczycił się na swym 
koncercie. Na wyra/y pochwały zasługują też p. 
Ostrowski (.muzycznie bardzo pewny) i p. Mazu­
rek (zbyt zależny od ruchów dyrygenta). Ensem­
ble cierpiały wskutek braku ześpiewania do­
rywczo zaproś/onyn. i gośćmi. Orkiestra i chóry 
składnie współdziałały.

Pr. Henryk ApJe.
O-O-

   o - o ---------
■ dutrki m n  im . j . w L ow A e& m oo
.Wtorek: „Dyabeł i karczma rka“. #
R*wk: „Dyabeł i karczmorka“.
M1MJMKI WBAWR OPBRA 1 OPlUŁbłkA
iWterel" „Oduuuuzuny A dolar", 
brud : „Baęon Kimniel".

YBATK „BAGATJU
Wtorek: „Szał .
Broda: „Szał". *

KOLLEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH: 
Wiórek: Rektor TJniw. ■ Jag. Dr. Slanislnw

Estrejcher: Dzieje wielkich mocarstw w ostatriTęh 
wteróiit lątadi.

— -Wino paschalne natnralue i miód podwójny, 
atestowane przez tul. rabinat , nadeszło. Kon­
sulu „Pom oc", Stradom 13.

---------------oo---------------
— Zumiftst drogich wód alkoholowych do pie­

lęgnowania jamy bstnej, żądajcie doskonałych 
tabletek lTODONT', konserwujących i odświe­
żających jamę ustną. 625

♦♦
t N A D E S Ł A N E .

T l
%\

t 2a rubryka Ir  radaUcya nla edpow iada. « i« i

ordynuje w chorobach kobiecych i położnictwie 
od 2—4.

Kraków, Wolska 36. l.p. iModM
Dr. JOZEF SCHREIBER

Lekarz iknfk M teyrt wewnclrznycli i alraszeryi 530 
w Krakowie, ul. Pługa L. 10.
Zarząd OTttD '"I K T O  T\'2
przy ul. Grodzkiej 28 zawiadamia, iż począ­
wszy od uroczystych świąt Paschy odbywać 
się będą w uroczyste święta i soboty dwa 
nabożeństwa- a to pierwsze od godz. 7V'2, a | 
drugie o O1 i rano. 670

Kawiarnia „Royai‘
W tiiedzielę, poniedziałek, wtorek i środę, 

urządza w swym lokalu

K O N C E R TA
dwóch orkiestr salonowych
pod batutą kapelmistrza p . S c h O s s Io r a  

od godziny 5—7 i od 8—12 
o liczne odwiedziny uprasza 
683 Z a rzą d .

gassasecsaBaMgEB̂ ÊHŚaB ■ »»
Z okazyi zaślubin naszej członkini Róży Komleld 

z p. Arnoldem Grubnerem serdecznie gratuluje 
715 Stow. , Kultura i Wiedza* w Gdowie.

Z okajyi zai^czyn naszego tow. Abrahama Weissa 
z p. Gizą Abrahamówną gratuluje serdecznie 
717 Stow. „Merkaz Haćeirim* w Krakowie.

Dnia 6 kwietnia 1922 r.
między godziną 4—5 popołudniu zgUDiona 
broszkę brylantową kształtu podłużnego, idąc 
z pl. Wielopole wzdłuż Dietlowskiej do wozu 
tramwajów? go Nr. t, jadącego w stronę miast*, 
następnie Grodzką do Rynku. Łaskawy zna­
lazca tej cennej pamiątki zechce ją łaikawis 
oddać do Dyrekcyi Policyi, gdzie otrzyma so­
wite* wynagrodzenie. farf

Kio l i  miii u  Silili
P a s a c h  dobrą i czystą czekoladę niech 
zażąda tylko czekolady W a i n g r i f l a a s

n o s 1?
Oo nabycia wsz«dcl«.

Dii@t gospodarczy.

:— Z teatru J. Słowackiego. Dzisiaj i julro Kr/y i 
Woszewskicgo „Dyabct i karć/marka* We czwór- | 
tek, piątek i sobotę z racyi wielkiego tygodnia 
teatr zainknięly. Repertuar świąteczny przyniesie 
powtórzenia najwybitniejszych utworów dotych­
czasowego repertuaru. W próbach atrakcyjny 
utwór Jerzego Kaisera „Gaz".
’ — Miejskj teatr Opera i Operetka Dziś we wto­
rek 11 bm. „Ouuiłodzóny A dolar" . i jutro we 
środę 12 bm. „Baron Kimmel“ . W przygotowa­
nia „Gasparone", operetka Milleckera, „Urlop 
ttałiedaH * oraz „Królowa przedmieścia". Zespół 
operwWj przygolo>#ije Czajkowskiego ,,Euge- 
uiamt Ouegni". v

— Sjedm słów, Chrystusa. Oratoryum Th. Du­
bois odtworzy przy współudziale orkiestry sym- 

ftouicznej Związku Miuyków Polskich Towarzy- 
dtWw oratoryjne.

handel i przami/sł.
Z rj nku skór. fc0d 4 ty godne na rynku skór 

Irwardych panuje zupełna słagnacyu. Ceny na war 
is/Hwskim rynku Inn łownym uległy względnie 
małej zniżce, garbarze warszawscy również cen
lie opuszczają, natomiast prowincjom ł.;c gar­

barnie (radiomskje)zniżj iy wydalnije ceny'. Dal­
sze trwanie slagnacyi wywoła prawdopodobnie 
i na warszawskim rynku zniżkę do 2a p-oc.

Również w oranży skór miękkich zaslój panuje 
zupełny, « jednocześnie .zaś w Niemczech garbar­
nie zawalone obstąlunkami ńa 6 miesięcy i nie 

■ chcą dalszych obstalunkó^. Staluje Anglia, Erar- 
cya i Ameryka.

Sytuacya w przemyśle 16dzki.no. Konjunktury w 
przemyśle zmieniły się obecnie znów na nieko­
rzyść. Na rynKu wewnętrznym zupełny zastój w 
handlu materyałami wełnianeini a popyt końsum- 
cyi krajowej na towary bawełniane jest minimal­
ny. Ceny towarów wełnianych i bawełnianych u- 
trzymują się od pewnego czasu na jednym pozio­
mie. "Ceny przędzy bawełnianej spadły znacznie, 
bo od 10—15 proc. Ceny przędzy wełnianej bez 
zmiany. Oznacza to jednak wydatną zniżkę, gdyż 
W międzyczasie ceny wełny na rynkach świato­
wych Dodniosły się o 10—20 proc O ile ruch to- 
waióW bawełnianych na rynka wewnętrznym 
jest minimalny, to jednak dzięki intensywnemu 
eksportowi ta galąż przemysłu włóknistego nie 
odczuwa dgtychczas zastoju. Znaczna ilość towa­
rów bawełnianych eksportowane są do Wiednia, 
Rumunii, Rosyi, Gdańska, a juzez Hamburg ró­
wnież do Indyi. Eksport towarów f wełnianych 
znacznie siabszy i odbywa się przeważnie do Ro­
syi, częściowo zgA cło Rumunii oraz Gdańska. Po­
wodem kryzysu są wahania na tynku dewizo­
wym, które wprowadzają niepokój między kupu 
joeych, obawiających sję ponieść straty w razie 
polepszenia kursu inarki polskiej. Innych powo­
dów trudno się dopatrzeć. Ciężko wogóte usta­
lić przyczynę zastoju w przemyśle. Jedynie w 
przemyśle bawełnianym sytuacja jesl zadawalnia- 
jąca.' Trudno przewidywać termin zmiany na le­
psze.

Rozciągnięcie mocy obowiązującej ustawy o 
państwowym podaiku dochodowym na osoby pra­
wne. Interesenci mogą w Izbie hąndlowej i prze­
mysłowej .v Krakowie zasięgnąć bliższych infor 
macyi, dotyczących obecnego stanu prawnego o- 
podaikowąnia osób prawnych obowiązanych do 
składania- publicznych sprawozdań.

Wystawa rolnicza w Pradze. Przygotowania do 
wystawy rolniczej w Pradze są już na ukończeniu.

Zniżka cea obuwia. Wiele firm czesko-słowac- 
kich obniżyło ceny obuwia. Tak np. obuwie, które 
kosztowało dotąd 199 kr. cz. obecnie kosztuje 169 
kr. cz., które kosztowało 169 obecnie — 129 kr. cz.

Finanse.
Czcskoslowacka pożyczka w, Anglii. Parlament 

czesko-słowacki zgodził się na zaciągnięcie poży­
czki, ponieważ rynek wewnętrzny w pot; tyce 
przeciwinflacyjnej nie może zapewnić państwu 
większych środków. Jest to już wielki sukces 
młodej rep. czesko-słowackiej, że w czwartym 
roku swego istnienia wzbudziła takie zaufanie 
zagranicą, które daje Jej możność urzeczywi­
stnienia na zasadach handlowych długoletnią ope- 
racyę kredytową, skutkiem czego walory czesko- 
słowackie ukażą się na rynkach pieniężnych Au 
glii, Ameryki i Holandyi.
Możność uzyskania pożyczki, wytworzyła równo­
wagę w budżecie republiki czesko-słowacl icj.

W r. 1921 dochody z podatków bezpośrednich, 
pośrednich, opłat celnych i monopolów wyiwsiły.

9693 milj. kr. cz., gdy preliminarz budżetowy prze­
widywał z tego źródła 9051 m. kr. cz. czyli, że nad­
wyżka wyniosła 642 m. kr. i dała możność pokry­
cia calkoKicie .niedoboru, obliczonego w prelimi­
narzu budżetowym na 728 m. kr. cz. Inne jeszcze 
nieprzewidziane dochody pozwalają zapewnie, że 
rok budżetowy zakończony będzje przewyżka do­
chodów nad wydatkami

Z giełdy.
Kraków, 10 kwietnia.

Od ostatniego zebrania giełdowego w piątek 
zaszły tylko niewielkie zmiany na rynku WUIUL 
Dolary straciły 50 punktów, a korony auslfya- 
ckie 1 i m m , natomiast horony czeskie poan;»  
sły się o 2 punkty.

*Na giełdzie akcyi ruch był żywy, kursy prze­
ważnie bez zmian.

c Itid a  krakowska z dnia 10 kwietnia 10? 2 r.

Waluty i dewizy.
■ lolary St. Zjed. 
roi. kanadyjslcO 1 

-Jl.ranki frane. 
Prsoki belgijskie; 

śfrank' szwajc. 
f unty szterltnA' 
JJarki niemieck. 
Korony auslr. 
Kor. czesko past 
Kor węgierski. 
Kor. swedzku 
Kor. duńskie 
Lei rumuński > 
t,irv wiosłoe

Ak*ye tankowe.

| A stula raarkowa
1 unrimt}) CZKi, Dkłini t|ti0
! łaisa | tafta I iłizrirt i nmittji!
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Waluta mai kowa

| ofiar, jiądano; Tiansaku o 
Polski BaukPrzem. f-Vent. i! tOO'—
Bank Hipoteczny 
Bank HAepoiski 
Ziemski Bank Kredyt. 
Powszechny Bżnk Kred. | 
Bank Z. dla Kresów, f.nfti u

Akcye Taw.hanól.iprzim. |
PoLTw. haad.P.T.H.l-lYe..! 
Handl. Sp. a>v. ,in pex“ 
.eolski Glob* i-iii o tu 
C. Harlwtg, Poznań 
Żegluga Polska 
\n arsz.To w.Trans. i Żeglug 
Z is l.u iew k k t 1-111 mm.
H. Cegielaki, Pozrań ,ai* 
Wara Sp.ak.Bsd.Par.I-IIe 
,  Len: a r  labrTnjasz. rotn. 
.Trzebinia* 1-1V em. 
Zakłady amonie. wPociek* 
Bata żelazna, Kraków 
.Aulometor* fabr.aamocb 
i ab.l ertl.-Ceu Siczakowa 
, Córka* fabryka cementu 
 ̂Arazańsk.e /ak.Gdr.S.A 

,Tepige“ iów. dlap.z.gcr 
.Sica akc. przem. naft. i _. z. 
Karpackie Iow. naftowe 
Ake. Tow. naft. .Galicja* 
A. T dla ( rzem. oleju skał. 
Polaka Nutta 
Lleklr. w Sierszy i-łil em. 
.Olkos* T. A  ‘
.Pezel* Powsz. zakł. bud. 
Pabr. przet tl. w .Trzebini 
.Krakus* ZJ.fab.przwjsi; 
Pabr. percel. w Cmieluw. - 
1 aer. cakrsw Ckedort
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Ifo w a  Fact^,

iW przemówieniu swem premier włoski powitał 
Óełegacye wszystkich rządów zagranicznych, zgro 
Badtsone na konferencyę i scharakteryzował po- 

t . krółce sytuacyę, jaka się wytworzyła w Europie 
po wojnie. Sytuacya polega na tern, że powrót do 
(normalnych warunków życia gospodarczego zo­
stał uniemożliwiony. Około 30 milionów ludzi zo­
stało przez wojnę oderwanych od pracy produ- 
idywnt i i cały normalny bieg życia uległ wstrzą 
śnieniu Wszystkie dziedziny życia ludzkiego zo­
stały zachwiane, wytworzył się brak zaufania 
między narodami oraz uległy zniszczeniu zdrowe 
podstawy kredytowe które są warunkiem rozwoju 
żyda gospodarczego. Chwila obecna wymaga 
wiełkidh wysiłków. Wobec tych ciężkich zadań, 
jakie wysunęła sytuacya obecnia, konieczne jest 
działać z wielką rozwagą i wniknąć głęboko w 
tok spraw. Poszczególne naiody moszą zrozumieć 
tswój obowiązek i wiązania łączności z innymi 
narodami i naprawienia wyrządzonych szkód. 
Stoimy przed koniecznością wykonania wielkie­
go dzieła odbudowania kooperacyi między naro­
dami. Musi to być obecnie głównym celem poli­
tyki wszystkich narodów, musimy znaleźć diogę 
wiodącą eto zrekonstruowania współżycia i od- 
ayskamia bardziej pomyślnych warunków byto­
wania. Ten duch braterskiej współpracy powi­
nien ożywiać wszystkie narody, zebrane na kon- 
łerencyi i Winno silę zhjpo»nzrteć o wzajemnej 
iiieaawiśtd, zrodzonej podczas wojny. Porządek 
uzienny konferencyi zawiera punkty o charakte­
rze poĆtycznym i punłty o  charakterze ekonomi­
czno-finansowym. Obie te dziedziny spraw tiu- 

nieraz od siebie oddzielić i trudno przepro­
wadzić między niemi granicę. Granica ta bo­
wiem jest zbyt subtelna.

Pozornie warunki ekonomiczne zdają się 6be- 
cnie dzielić u»iiody między sobą. Koniecznej jest 
Jwbn Jc usunąć to ‘ i  poddać kwestyę współpracy 
troskliwemu zbadaniu. Przez nawiązanie wzaje-

Hm Mm pitstv HaWil
Lo. dyr. PAT. (Reuu r). „Monungposł“  donosi 

z Heisingstorsu, *e Pmtandya, Estonia, Litwa, 
Łotwa oraz Pilska z koń ceni kwietna odbędą w 
Briaihgafonae aonferc iryę w sprawie swyeh sto* 
ranków finansowych x  Ao«yą.

, Mama lipwitf lieniec i  enrit iuliii
odszkodowawczych.

Berlin. PAT. Dzii przedpołudniem została 
wręczona w Paryżu odpowiedz i ządu nie­
mieckiego ua notę komisy! reparacyjnej. Od­
powiedź niemieck „ prosi komisyę reparacyj- 
joą, aby ponownie zbadała swe rozstrzygnię­
cie z dnia 21 mrrea br. stosownie do posta­
nowień traktatu wer_ *lskiego (a rt 234). Od 
powiedź proponuje, aby badanie to przepro­
wadzili rzeczoznawcy pod kierunkiem komi­
s ji reparacyjnej. Rzeczoznawców delegowa­
łyby wszystkie państwa a nic tylko państwa 
bezpośrednio interc so wrane. Powołując się 
na notę z dnia 28 stycznia wskazuje odpo­
wiedź niemiecka jako na jedyny środek mo­
gący doprowadzić do pokrycia ciężarów re- 
paracyjnyck i do stabilizacyi kursu wekslo­
wego na pożyczkę zagraniczną. Na żądane 
w nocie komisyi reparacyinej rząd niemiecki 
nie może się zgodzić. Źąaanre 60 miliardów 
nowych podatków oraz kontroli jest sprze­
czne z obietnicami aliantów z dnia 16 czer­
wca 1919 r.

Rozstrzygnięcie spraw G. Śląska 
nastąpi po świętach.

Katowice. (A W.) Z najlepszych źródeł ołrzy 
mujemy wiadomość, że rozstrzygnięcie w  spra­
wach spornych' Górnego Ślaska nastąpi w tygo­
dnia poświątecznym. Objęcie władzy na przyzna­
nej Polsce części Górnego Śląska nastąpi wedle 
wszelkiego prawdopodobieństwa w początkach 
ntnja. Wszelkie pogłoski szerzone tendencyjnie 
przez prasę niemiecką na Górnym Śląsku, dowo­
dząc, że rozstrzygnięcie sprawy O ornego śląska 
nastąpi dopiero w  jesieni br: jest bezpodstawne.

Genewa. (A W.) Rokowania polsko-niemieckie 
W  sprawie likwidacji micirn niemieckiego na 
Bi Śląsku rozpoczęły sę w dniu 8 bm. w hotelu 
Beau Riyage. Rokowania te mą ją charakter ści- 
ile poutry,

koofeiMfi meńskiei.
mnych stosunków i przez powrót do wzajemnego 
zaufania, będzie można jedynie usunąć anormal­
ne stosunki.

W dalszym ciągu premier włoski mówił o obe­
cnej polityce Włoch, która polega w pierwszej 
oni: na skierowaniu wszystkich wysiłków ku pa 
cytikacyi świata i zd/obycia podstaw ula zgodnej 
współpracy narodów. Na pierwszy plan musi być 
wysunięta zasado sprauifó|KVścif międzynaro­
dowej.

Zakończył premier w ten sposób: Od prac i prze 
biegu konferencyi zależeć będzie i może przyszły 
pokój oraz pomyślność Europy.

Mctójip ministra Barthoii.
Genua. PAT. Havas, W mowie wygłoszo­

nej przy otwarciu konferencyi w Cannes de­
legat francuski Pan BarLhou, oświadczył, że 
delegacya francuska przybyła do Genui, by 
uczestniczyć w doniosłym czynie. Przedsta­
wiciele Francyi nie zamierzają pozostać na 
kcnferencyi biernemi obserwatorami, lecz 
będą współpracować z-całą konferencyą. W 
dalszym ciągu swego przemówienia pan Bar- 
thou wskazał na trudności, z któremi mogą 
się spotkać przedstawiciele Francyi. , Fran- 
cya jednak wolna jest od egoizmu i uie za­
mierza dążyć do narzucenia nikomu swojej 
hegemonii. Francya nastrojona jest obecnie 
zdecydowanie pacyficznie. Traktaty pokojo­
we zawarle przez Francyę zostały usunięte 
z pod dyskusyi na konferencyi, dotyczy to 
również traktatów zawartych! przez sprzy­
mierzeńców jej a między innemi przez jej 
sprzymierzeńca Polskę. Stanowisko Francyi 
w Genui nie będzie polegało na bezczynno­
ści.

Niepokój na Górnym Śląsku.
Ka&wee. PAT. 'W obwodzie przemysłowym 

kr iżą pogłoski o  mającym nastąpić w niedługim 
czasie prtsotra. połączonym ze słrejkietn powize- 
cfarym. Strejk ten miałby na ce i poprawę sta­
nowiska dełegacyi sowieckiej w  Genui Kierować 
nim mają komuniści. Podobne m i Jestacye sLej- 
kow i Daburizeuiowe mają się odbyć w Niemczech 
i w  inny di krajach Europy.

Katowice PAT. Naczelna rada ludowa na po­
siedzeniu w dniu 10 bm. zajmowała się objawami 
pewnego rodzaju zaniepokojeniu, które maltre­
tuje ludność Górnego śląska z powodu odwleka­
nia oddania Polsce należnej jej części Górnego 
Śląska. Naczelna rada ludowa przyjęła jedno­
myślnie uchwałę o  wydaniu do ludno ';cj odezwy 
uspakajająca

M M  Sfómnta rota rut!
Bruksela. PAT. W wywiadzie udzielonym 

prasie brukselskiej przed wyjazdem do Genui, 
polski minister spraw zagranicznych Skirmunt 
oświadczył, że głównem jego zadaniem jesl prze­
konanie opinii eui opejsi tej o  pokojowych ten- 
dencyach Polski. Wszystkie kwestye sporne Pol­
ska stara się załatwić drogą ugody. Minister 
wspomniał o układzie z Oecnami, o rokowaniach 
śląskich oraz że zygzakowata polityka sowietów 
nejeUnukrotne utrudna położenie rządu polskiego. 
O protokole ryskim minister Skirmunt oświdczył, 
że został on zbyt pośpesznierzredagowany i w 
pewnych punktach poszedł za daleko. Nakomiec 
zwrócił min. Skirmunt uwagę, że ostatni budżet 
Polski wiernie odtwarza sytuacyę Polski.

—  oo -------------------

Z Rady ministrów.
Warszawa PAT. Rada mini?*rów na po­

siedzeniu w dniu 10 kwietnia zastanawiała 
słę nad sposobami walki z drożyzną i posta­
nowiła utworzyć nadzwyczajny komisaryai 
dla jej zwalczania uposażając go w potrze­
bne pełnomocnictwa. Podwyższono normę 
świątecznego dodatku dróżyżnianego dla 
urzędników państwowych od dziesiątej ran­
gi w  dół, dla podoficerów i oficerów do ran­
gi porucznika i dla niższych funkoyonaryu- 

i szy oraz przyznano jednorazowy dodatek 
świąteczny emerytom, wdowom i sierotom 

| po emerytach.

ŻYD. TOW. GIMNASTYCZNE
kO M O nlkiC .;

w snU glmóafct. J (d . szkoły ludowo! 
ul. Brzozowa, cwlczą dzii s

We wtorek 4 bm .:
ou 6—-7 IŁ i DL kurs uczenie 
„ 7—8 Szomroth 

 „ 8—9 Panowie.
■ ' ~~~~ -T i r - i r n  wĘm

Kronika polityczna.
_ Warszawa. (M. Tel. wł.) D ogaduję sfę, że w 

liczbie delegatów międzynarodowego Biura piksy 
na konferencyę genueńską, znajduje się delegat 
Polski przy tern Biurze, p SokaL

Warszawa. (M. TeŁ wŁ) W tych Hmarsi liŁaże 
siv no-mjnacya nowego posła niemieckiego w War­
szawie p., Rauschera. P. Rauscher był dotąd po* 
sieni rządu niemieckiego w Gruzyi.

Warszawa. (M. TeL wł.) W „Dzienniku rstaW1 
ukazał się dekret o  zniesieniu wszystkich de* 
parlamentów min. b. dzielnicy pruskiej i O prze­
kazaniu ich agend odpowiednim ministerstwom;. 
W ten sposób ostatecznie nastąpił < unifikacja 
Poznańskiego z resztą Rzeczypospolitej.

Warszawa. PAT. Dnia 7 bm. o godz. 16 poseł 
nadrwyczajny i minister pełnomocny Belgii, p. 
L‘Escailie, doręczył naczjDjpifcowŁ państwa Bk 
uroczystej audyeaeyi wielką wstęffę orderu Leo­
polda, nadanego naczelnikowi państwa przez kró­
la Alberta 1, który upoważni p n , L‘ tSscailto 
specyalnym listem uwieraj teliiia jącym do dnkiO* 
nania aktu wręczenia.

Paryż. PAT. (Wolff). „Jorarnal des Debtus“ do­
nosi z Genewy, że była cesarrowa Zyta, zwró­
ciła się do szwajcarskiej rady związkowej z jt o l -  
bą o pozwolenie zamieszania wraz z 
na zamku Wartagg pod R&schak.

Wilno. (AW) W ciągu ostatnich dwu ty­
godni umacniają Litwini na całej przestrzeni 
deit iłcacyjnej swe placówki. Na miejscu 
gdzie strło dotychczas siedmiu żołnierzy li­
tewskich postawiono obecnie 40 'do dO-CkL

lelegrafitzna krnib p o t n o .  ,
Londyn. (A W.) „Daily Tełegmptr donosi, Be 

obecnie Bti ejkoje w Stanach Zjednocsongeh 
szło pół miliona górników Straty dzienne w pro­
duktach węglowych wynoszą 1— miliona tor

WArncawa, PAT. Jak ńę „karyw*"
pożyczka premiowa, Ł xw. miliOoówŁ., nuMm 
całkowicie wy sprzedana a punkty spnzwŚaży n ó  
ni* te k dniem S Inn. W kołach farfiowych pao^e 
przekonanie, że kura giełdowy nutosiówkż m  
cznie się podniesie.

Berlin (A. W.) Ze a, (udania, które naftę* 
szto tutaj o handln południowej Rosyi z  Włodka­
mi, możną wywnieskować, jakie towary sn po- 
szuidwauó w Rosyi. 1) Artykuły żvwJOoCiowft. 
2) Odzież z jaknajskromnejszego matezyahL S) 
Obuwie proste ciężcie i solidne dla me— ym , 
kobiet i dzieci. 4) Artykuły domowe, z  .u,e u  
Wachy i innych nieszlachetinych metali, jak naj­
prostsze 5) Towary szklanne i porcelana jak uaj* 
prostsze, konieczne do użytku domowego. 6) Naj­
zwyklejsze koszule i czapki z wełny, bawełny dla: 
mężczyzn ł dzieci. (Kapelusze dla kobiet są wy­
kluczone). 7) Oliwa.'8) Zioła lecznicze. 9) Medy­
kament, 10) Maszyny. 11) Najwyklejsze meble.

Giełda warszawska z 10 bm . Dolary Stanów 
Zjeda. gotówka tranz. 8t30—3815, sprzedał 8°b0, 
kupno 3810. Gdańsk (czeki) tranz. 12*10, sprzedał 
12 75, kupno 12-3ł. Belgia (czeki) V m . 322—3; 4Vł— 
324, sprze-lai 326, kupno 322. 8e«hi 1 *aki> tranz. 
13-6:—12*50—12*5j, sirzedaż 12*75, kupno 12*W. 
Londyn (czeki) teanz. 16800—17050—16925, sprhodał 
17025, kuonc 16825. N../ork (czeki) tranz. 3830, eprie- 
da* 3850, kupno 3810, Pary* .ezeki) trańz. 355—352 — 
353, spr/.edai 355, kupno 351. Praga (czeki) lei nz 741la 
Szwajearya (czeki) tranz. 755--751 sprzeda* 755, kupne 
747. Wiedeń (ezeki) tranz. 50Vz—50, sprzedał 50, 
kupno 49.

Kursa d e a l ł  w  W iedn iu  Hi hm , (L.) Amster­
dam 291250 Tagrzeb 28C" Belgrad 9443 Berlin 2570 Brn- 
keela 651*50 Buóapecst 957—, Bnkareezt —*— 5.0- 
penkaga 163375. Londyn 3S950, Modjolan 41270 N. Jork 
7681, Pary* 70750, Praga 16227, Zaryeh 149375, BolfU
64750 bulfcai-»ie 5170 dolary *—, marka niemiócka
 , anRielekle 33775, francuz. 70750, holenderskie
~897*50. \. oekie 41070, <ugcsfowia£akie tyaiąesLl nie
stempi. 9443 polskie 201*—205----- *, mmnńakie 5619,
szwedzkie 1991— szwajcarskie 1486*25, czeskie 152*15 
węgierskie 243.

Kursa den .!*  w  Zurychy z  10 bm . (PAT).
Berlin 170*—, Holandya 195*—, Newy Jork 614, Lon­
dyn 22*71, Pary  ̂47*30, k edyolan 27*75—. Sraksola 48*66 
.-.opeuLa^a 109*—, Sztokholm 134*Vł, Chrystiania 10*05 
Madryt 10*—, Buenos Ay.es 182*—, trapu 9*72, Buda­
peszt J*60, Zagizeb 128- . W arssaw a t * l f ,  Wie- 
d<*ń C’6.6 Austr. r.te-' pi. 1 07—.

Gdańfk.' PAT. Dolary 296*70—290 JO, auurka 
polska 7*78 K. przekaz 7 85.

m
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S u ró w k a  O d le w n ic z a
Na surówkę, odlewniczą z Huty Państwowej

*,K atarzyna** ^
na dostawy w kwietniu przyjmujemy jut zamówienia. 
Surówka odlewnicza w dobroci swej stoi wyiej od czeskiej.

„G uszli" Sm igr.idu. Będzin lei.59.

znajdzie natychmiast zastępstwo dla po- 
kupnych artykułów'. Oferta natychmiast 
pożądana w języku polskim i niemieckim. 
Zgłoszenia pod , Sumienność" do Admin 
Nowego Dziennika. ow

b id z o 1
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odbyUl witlokt 
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ZZAKUPNEM
nadeszły nu sezon lelnl pusto- 
lelki w różnyeh faaontbli i naj- 
raodalejaayeh kcloraeh, wykwia- 
i aa lakierki itp. po eenaah bar­
dzo przystępnych. Znana aolidtia nn&R @47
Glzela Brand
Kraków, aL Starowilina 6.

Sutizielitj miyDOwa- 
l i j U a l M l i i H t t i
poszukuje fabryka fodgó- 
i*e, Kąsik 10 między godz. 
I a 9. 675

1W‘

M O W A

Ceraty/Dywany, Linoleum,
shodałki waiiUAae i yiuMuwe, kapy, narzutki, portyery, 
•erosy, ary li oby, matarya 1 plus/e na otomany, płótno nie-1 
pa ■ Mn srsliw poleca po cenach iabr.hurtownia i częściowo1

M. Reinhold, KM, lUtim-tiiła 28 *"*fLCł»OM aJ9
WYKONUJE WSZELKIE ZAMÓWIENIA 

W ZAKRES DRUKARSTWA WCHODZĄCE.
A A A A A A A A A A A A A A A A A

A pteka R E D E R A
Kraków, Karmelicka 23. fa l. 1435.

\ \ W M l  9! Kraków Karmeliiki il
Firnu

„ P IC C A D IL L Y "
tla a h a  taatru Bagałall

p o l a e a :  041
iw leło  nadeszły transport obuwia
w iosennego krajowego i zagranicznego

w najnowszych fasonach jak:
pantofelki lakierowe, zamszowe, 

prunelki białe płócienne. 
Obuwie meskle, damskie I dzie­

cinne.
Sandały skórkowe «e  sKładzla.

K raków , Grodzka 32, I. p.
** Wielki wybór 

płaszczy i sukien damskich
Magazyn wykonuje starannie płaszcze, ko- 
•tyumy i suknie według najnowszych modeli 
paryskich z własnych i dostarczonych mate- 
ryałów. Ceny konkurencyjne.

Linoleum , kapy, chodniki
(iianki,narzuty 
portyery Irar- 
nirze, przoćcie-

Drelichy 1 materye dla Taplcorów
poleca po caaaefa fabrycznych najtaniej

i  KalpHD. Kiaków. Ma U t
Sprzedaż hartowna i detaliczna UWAGA aa adre.I

Prawdziwe M m \m  oDcasy
PALMA— KAUCZUK.

SKŁADY FABRYCZNE: 656
Dla Gallcyi zachodniej: II Dla Galieyi waahodaiej; 
Kraków, LibrOtrczyzna 8. || Lwów, Żółkiewska 37. 
Dla Poznańskiego i Pomorza: Poznań, Strusia 9.

Religijno -- narodowy hebrajski 
miesięcznik

„ H a i a r d e n "
organ dln literatury, Palastyny -ydew atw a 

i spraw aktualnych 
W ydaw ca: P. Englord R o d jk to ri M. Leiter

Najwybitniejsi uczeni żydowcy i pisarze 
hebrajscy należą do współpracowników cza­
sopisma i zapewniają .współudział na 
przyszłość między innymi: Mosze Al-roi, Prof. 
Aptowitzer, Dr. M, Auerbach, Bar-Tobia, Dr. 
Nathan Birnbaum, Nadrab. Dr. Cbajes, Rabb. 
Dr. A. Cohn, (Basel) Dr. M. Cohn, Prof. Da 
Fano, Prof. Dr. Ernikes, Dr. E. Óinzig, M. 
Gonzer, Gottfried, Gross, Historyk W. Jawltz, 
A. Kahane, Dr. A. Kaminka, Prof. Dr. Lan- 
dau, Dr. Ch. Laneą M. Leiter, Dr. Lieberman, 
Mibasza, Prof. Margulies, Dr. J. Neubauer, 
Dr. M. W. Rapp aport, Jakób Rozenheim, Dr. 
M. Rosenkranz, Pabi, Rabb. Dr. Seliger, Dr. 
L Salkind, Lea Seliger, Dr. Scbklar, M. Su- 
lam, M. Vogelmann.
Prenum erata: 2000*—  li. roczaie, 1000 —  li. póiroec.

W sprawach w sakresio tego czuopiama aalelącysh, 
naloty się zwrócić do.
Pinchas E rglard , Fnewink (HsłapsiikD.

letotltD ..KajarńD" lujdi M nf

Z okazyi WIELKANOCNYCH ŚWIAT
I M  M  "PO wSStSTL. nm

.Pijże „ Wason“ przed kiełbasą 
Po kiełbasie, napijwasie".

w sklepie fabrycznym i probierni Q  n ip ę
Parewei fabryki wódek K .  P l 9 l  C Z V n S K I G 9 0

Pocleszka” • Trakt Warszawski la  Rogatką ■ lei Bi. 580M  ___ ___ _____
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